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Dobrobyt Europy — dobrobytem miedzynarodowym 


W obronie tezy „równych szans” 


NOWY JORK (PAP). Ministar spraw za- 
granicznych LISA wygłosił przed mikroło- 
nem radia w Waszyngłania przemówienia, 
w którym przedziawił swe poglądy na wy- 
niki Konlerencji Pokojowej w Paryżu. 

Minister Byrnes poświęcił większą część 
swego przemówienia polemice z wywodami 
Malotowa i Wyszyńskiego, wygłoszonymi 
na oslałnich posiedzeniach Konferencji Pa- 
ryskiej. 

Minister Bymas podkreślił, że Słany Zjed 
noczone będą dążyły do ugruniawania przy 
jaznych słosunków ze Związkiem Radzie- 
ckim i-ze wszysłkmi innymi krajami na za- 
sadzje sprawiedliwości i poszanowania pra- 
wa każdego do wybrania sobie dragi w ży- 
ciu, choćby nawet nie odpowiadało la lub 
odpowiadać nie mogła Slanom Zjednoczo- 
nym. Bymes nasłępnie stwierdził, że ludz- 
kość musi pazkyć się koncancji, ża: kanśliki 
jesi nieunikniony. 

Zwiazek Radziecki niesłusznie dopałruje 
się w polłyce Stanów Zjednoczonych chę- 
ci okrążenia Związku Radzieckiego. Mówca 
zaznaczył, że Źwiązek Radziecki „nia zo- 
sta! pokrzywdzony” w wyniku wojny, gdyz 
powiększył swe terytorium. 

Omawiając przebiag Konlerencji Pary- 
skiej minisiar Byrnes wyrazd ubolewanie, 
ze państwa Europy wschodniej i środkowej 
w wielu ważnych sprawach głosowały jed- 
nolicie wraz ze Związkiem Radzieckim. O- 
koliczność ła wywołuje wyrażenia akcji blo- 
ku państw. Macarstwa zachodnia — ośw ad 
czył Byrnes — czyniły wszystko, ¿by nie 
wywolać wrażenia bloku pańsiw zachadnich 
Norwegia | Francja podejmowały specjalne 
słarania, aby uniknąć nia tylko faktycznego, 
lacz nawet domniemanego wrażenia, że wy- 
siąpują w sojuszu z blokiem zachodnim. 

Byrnes następnie wysłąpil z obroną lezy 
„równych szans” w Europia na adcinku go- 


| spodarczym dla wszystkich mocarstw. Pa 
kreśli on, że Słany Zjednoczona zami 
1zają brać udział w dziale odbudowy F-re- 
PY. gdyż dobrobyt Europy przyczyni sią 
da wzrosiu dobrobyłu międzynarodowaga 
i utrwalenia pokoju. Byrnes wyraził zado- 
walenia z przebiegu Konferencji Paryski 
i stwierdzi], że trakłały pokajowe opraco- 
wana w Paryżu są najlepsze jakie można- 
by osiągnąć w obecnych warunkach w ciągu 
slosunkowa krótkiego czasu, Byrnes pod- 


BELGRAD (PAP). W pilek po południu 


żyli wizyię Marszałkowi Tiło w jego rezy- 
dencji. 

Prezydent™ Bierut nflarawat Marszałkowi 
Tila urnę, wykonaną w hucie „Szopienice“ 
z wyrytymi na niej godłami Jugosławii i 
Polski, W imieniu premiera Prezydent wrę- 


| czyl Marszalkowi Tiła obraz bałalisłyczny. 


O gadzinia 17.30 Prezydent Bierut i Mar- 


i szałek Żymierski złożyli wizyłę przewodni- 


czącemu prazydium Skupszczyzny, dr. Iwa- 


m 


kreślił, że wiele państw poczyniła konce- 
sję na Konferencji i oświadczył, że równie 
Jugosławia winna poczynić pewne ustęp- 
śrwe. rotnwali porozumiania, zawarte mię- 
dzy Aisha i Wiyhami y sprawia fysciu 
południowego i zaznsczył, że również Cze- 
chąsłowecje i Wesry omir Rumu 
gry powinny w drodze bezpożradnich roko- 
wań osiągnąć porozumienie, celam rozwią- 
zania swych pogmalwanycn problemów ne- 
rodawościowych. 


Dni polskie w Jugosławii 


, i generałowie odwiedzili w tym czase swo- 
Prezydent! Bierut i Marszałak Żymierski zla- 


ch kolegów jugasłowiańskich. 

O godz. 18.15 na zamku Dedinje Pre- 
ant Bieruł przyjął  rewizyłę Marszałka 
, ao godz. 18 min. 30 — dr. Rybara. 

W sobofą o godz. 11 delegacja polska 
złożyła wieniec na grobla Niaznanego Żoł- 
nerza na wzgórzu Avala, O godzinie 13 


| odbył się uroczysty obiad na cześć gości 


polskich wydany przez przewodniczącego 
prezydium Skupszczyzny dr. Rybara. Popo- 
łudniu na cześć dosłajnych gości odbyla 


nowi Rybarowi. Pozostali ministrowie polscy | sią defilada wszystkich rodzajów broni. 


Nadszedł czas przestania mówić o wojnie 


NOWY JORK (PAP). Jeden z czołowych 
delegatów Stanów Zjednoczonych na Kon- 
ferencję Paryską senator republikański Van- 
denberg oświedczyl w przemówieniu viy 
szonym przed mikrolonem radia now 
skiego, ze nadszedł czas, aby świał przestał 
mówić o wojnie. Vandenberg oslro kryly- 
kowal działalność pewnych ugrupowań 8- 
mearykańskich „kłóre narzucają opinii publi- 

| cznej swa koncepcje pokojowe, używając 


jsko srgumaniu grożbę wybuchu trzeciej 
wojny świsłowej. Stwierdziwszy, że na Kon- 
łerencji Paryskiej osiągnięło poważne rezu- 
łaty, Vandenberg określił politykę Sianów 
Zjednocżanych na Konierencji jaka „przy- 
jażną stałość przekonań”. 

„W słosunkach międzynarodowych ko- 
niaczna jest przede wszysikim szczerość — 
należy mówić co się myśli ; myśleć co się 
ów.” 


23. X. 46 - Generalne Zgromadzenie Narodów Zjednoczonych 


NOWY JORK (PAP). W piątek nasiąpiło 
uroczysta przekazanie przez zarząd miasta 
Nowago Jorku sekretarzowi generalnemu 
Narodów Zjednoczonych Trygve Lie zespo- 
łu budynków, w których adbywać sę be- 
dzie Generalne Zgromadzenie Narodów 
Zjednoczonych. Znajdują się one w ogle- 
głości kilkunastu mil ad celrum miasta na 
przedmieściu Queens i służyły w 1939 r. 
za pomiaszczania dla świałowej wystawy w 
Nowym Jorku. Przebudowa budynków ko- 
szłowała ponad 2 i pół milionów dolarów, 
Główna sala obrad pomieści ponad 2 fysią- 
ce osób. Na Ile wielkiej masy świała wzna- 
si sią podium, na którym bądą zasiadać 
przewodniczący zgromadzenia Henryk 
Spaak, sekrałarz ganeralny Trygve Lia i je- 
go zasiępca. Przed podium znajduje się 
specjalna podwyższenie, z którego przema- 
mawiać bądą delagaci. Poniżej znajduje się 
540 miejsc dla delegacji 54 państw | po 
bakach sali 205 miejsc dla doradców. Dla 
publiczności i gości przeznaczono tysiąc 
miejsc w dalszaj częścj sali, ponad klórą 
znajduja sią galeria prasowa, obliczona na 


500 dziennikarzy. Naokolo sali znajduja się 
kilkadziesiąt oszklonych kabin dla przedsta- 
wicieli radia, fotografów prasowych i służ- 
by telewizyjnej. 

23 października obrady Zgromadzenia 
rozpoczną się o 4-łej popoludniy, i będa 
poprzedzona uraczysłym powiłaniem dele- 
gacji przez burmisirza Nowego Jorku w 
gmachu rałusza na Manhałlan.e. Tegoż dnia 
-delegacje wszysłkieh narodów zosłaly za- 


proszone na śniadanie w hotelu Waldorf 
| Asłaria przez gubernatora stanu Nawy Jork 
Thomasa Dewey'a | sekralarza generalnego 
Trygve Lie. 
W dniu 23 pażdziernika rozpocznie się 
w Nowym lorku „Tydzień Narodów Zjedna- 
czonych”, zorganizowany przez szereg or- 
| ganizacji społecznych, w czasie kłórega od- 
będą się liczne imprezy propagandowe, po- 
pularyzujące idee Narodów Zjednoczonych. 


O korekturze granicy holendersko-niemieckiej 


LONDYN (PAP). lak donosi% Hagi agen- 
cja Reutera, rząd holenderski zamierza 
wkrólce przedłożyć parlameniowi propozy- 
cją w sprawia koraktury granicy z Niemca- 
mi. Chodzi o teren zamieszkany przez 75 

» do 100 tysięcy Niemców i wrzynający się w 
terytorium Holandii na poludnia od Lim- 
burga. Rząd holenderski pragnąłby również 
abjąć w posiadania wyspę Berkum, na któ- 
rej zamierza umieścić jeńców wajennych. 


| Rząd popiera swe żądania argumentami ge-- 


| agraficznymi i elnograficznymi, nie zaprze- 
| cza on bynajmniej, że kieruje się również 
względami gospodarczymi. Na terytorium, 
kłórego domaga się Holandia, znajdują się 
złoża węgla, nalty oraz szereg małych nie- 
użytecznych rzek, Początkowo Hoiandia wy- 
sunela roszczenia do terylarium, na kiórym 
zamieszkuja więcej niż ł miliona Niemców. 
Następnie żądania la zosłaty zredukowana 
dla pozyskania poparcia państw sajuszni- 


tert 
14 


| prowadzi swą kampanię pca ha 


Sprawa wyborów 
w Polsce 
w [zbie Gmin 


LINDYS! (PAP), vy Izbie Gmin cdbyła 
se dabała w sprawia wyborów w Polsce. 
Korespondent PAP donosi, że debałę alwa- 
izyl czlonz* prawego skrzydla Lakatr Par- 
14 MeKey, kłóry w półgadzinnym przemó- 
wieriu wystąpił jako rzecznik sprawy Miko- 
iejezyka. Domagał się niedwuznacznie ener- 
gicznego mieszania się Wielkiej Brytz: 
sp.awy wewnęirzne Pelski, Sakundowst mu 
zneny cS-zńca Andersa, konserwalysia SE- 
very- 

Wysłąpienia le — pisze korespondent 
FAP — są skoordynowane z akcją wyborczą 
FSL w kraju. Mc Kay i Savory wypowiedzieli 
się wyraźnie, jako opiekunowie PSL. Ca wią- 
cej, mówcy domagali się, zby również rząd 
krylyjski iaerweniował na korzyść PSŁ. 

Sprzeźiwił się temu poseł Labour Pady 
Śilliacuz. Oświadczył on, za odwiedził Pal- 
ske, w calu zbadania syłuacji politycznej na 
miejscu. Informacje poprzednich mówców 
—słwierdził on -— są łendencyjne. Sillineus 
podkreślił, że rząd brylyjski nie może mie- 
szać się w sprzwy wewnętrzne Polski za 
względów prawnych i moralnych, Względy 
Fiawne polegają na tym, za umowa jallańska 
zcala zewerła na podstawie porozumienia 
irzech macarsiw. Interprelacja jej powinna 
więc być uzgodnicna przez trzy imocn:iiwa. 
Względy moralne polegają na iym, że Wiet- 
ka Brytania nie ma prawa udzielania Polsce 
lekcji demokracji po doświadczeniach w 
Grecj'. 

Następny mówca członek Izby Gm'n po” 
par Ziliacusa. 

Odpowiadając na te wywody, wicarzini- 
sler spraw zagranicznych, Mayhew usiłował 
uzasadniać prawo rzącu b > do 


mieszania się w sprawy polskia. Wywełała 
to dyskusję, zarzucającą Maynewowi ienden- 
cyjne przedsławiania spraw. Kontynuując 
swe przemówienia Mayhew skrytykowei — 
dwa ustępy ordynacji wvborczej, epierajac 
się, jak pisze korespondent, na krytyce PSL. 


Kampania przedwyborcze 

w Stanach Zjadnaczonych 

NOWY JORK (PAP). Kampania przedwy= 
korcza w Stanach Zjednoczonych przybiera 
na ostrości, W astainich dniach mówcy obu 


| parli republikańskiej i demokratycznej ro- - 
| poczęli oskarżać sią nawzajem o działanie 


na szkodę Ameryki. Partia repub! 


z obcymi w Ameryce idaami, szerzorymi 
rzekomo przez parlię demokratycze? i a* 
skarża demokratów o milczącą zgedę na 


wsiępowania do jej szeragów elamentówr 
radykalnych. Kierownik kampanii wykorczej 
perlii demokratycznej Francis tAz Elwy wy- 
slapi osłro przeciwko fym _ zarzułąm i 
stwierdził, że paria demokrałyczna ma 
dość dowodów na to, że rzpubllkanie przy- 
jęl w swe szeragi wszysłkie alemaniy re- 
akcyjne, prołaszysłowskie, zniysemiękie i 
szowinistyczne w Sianach Zjednoczonych. 
—— 
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Program brazylijskiej 
Akcji Katolickiej 

Brazylijska Akcja Katolicka otrzymała œ- 
słałnio od swej hiararchij kościelnej szerc- 
ka zakrojony program działalności: rozsz- 
rzenie opieki nad malką i dzieckiem, pc- 
moc dla rodzin, publiczna służba zdrowia, 
wychowanie dorosłych, organizacje ro- 
katnicze, socjologiczne uświadamianie mło- 
dzieży, studiowanie problemów relniczych 
— oto najważniejsze wskazania programu. 


82 prac. katolików Filipinów 

Święto niezawisłości Filipin obchodził 
także tamtejszy świat katolicki. Arcybiskup 
Reys z Cebu odprawił nabożeństwa, zeznz- 
czając w przemówieniu swoim, że z 18 mi- 
lionów Filipinów, których objęła usamc- 
dzielnienie polityczne, 82 proc. jest wyzna- 
nia katolickiego. 


95 letni kardynał 
Dziekan Św. Kolegium, kardynał Pigna- 
dali di Belmante skończył w kwielniu br. 
95 rok życia. Pomimo padeszłego wieku 


kardynał jest siale czynny. Kardynalem jest 
od roku 1911. 


Ku czci Ludwika Pasteura 

Kardynał Pizzardg przewodniczył w u- 
roczy:lej akademii urządzonej na uniwer- 
sylecie rzymskim na cześć Ludwika Pasłeu- 
ra, uczonego francuskiego, kłóry stał się oj- 
cem nowoczesnej baklariologii. W uroczy- 
słości brało udzial wielu dostojników ka- 
ścjialnych. 


Niezawisłość Sudanu 


LONDYN (PAP). W Londynia przebywa 
wybitny sudański działacz polityczny Ya- 
gous Osman, kłórego parfia walczy o zu- 
pelną niezawisłość Sudanu. Agencja Raute- 
ra cyłuja jego opinię, że w wypadku nie- 
skrępowanego plabiscylu ludność Sudanu 
wypowiedziałaby się za zupełaym uniaza- 
leźnieniem kraju zarówna ad Wielkiej Bry- 
danii jak į ad Egiptu 


Nowy rząd w Iranie 

LONDYN (PAP). Agencja Reutera doncsi 
z Teheranu, że w sobotę rana premier Gha- 
wam es Sultanah przedstawił szachowi listę 
nowego gabinełu. Premierem został Gh 
warn. Piąciu ministrów nalaży do pa 
damokratycznej, której przywódcą jasł pre- 
mier. W nowym rządzia niema ani jadnego 
czlonka lewicowej parlii Tudeh, której przed 
sławiciela w poprzednim gabinecie piasło- 
wali leki handlu, zdrowia į oświaiy. Dolych. 
czasowy minisłar pracy i propagandy ksi 
że Musafar Firus zosłał mianowany amba- 
sadorem Iranu w Moskwie. 


Ustąpienia rządu greckiego 

LONDYN (PAP). Agencja Reutera dono- 
si z Alen, ża wszyscy minislrowie iządu gre- 
ckiego złożyli w poniedziałek na ręce pre- 
miera Tsaldarisa swe dymisja, w celu moż- 
lwienia mu odbycia rozmów z przywód- 
cami opozycji dla ewenłualnego rozsze- 


i w słrałia radziackiaj miasta padały do wiu- 
| domości, że przeszła 95 procent wyborców 


| rzenia gabinelu. Premier Tsaldaris prawda- 


Zrresz Kasztbska 


W Chinach toczy się wojna domowa 


MOSKWA (PAP). Omawiają: =yluację u) 
Chinach „Prawda” pisze mi. in: „W Cri- 
nach toczy się wojna domowa. Tras już, 9 
miesięcy. Wojska Kouminiangu, licząca 
1.700 tysięcy żołnierzy, prowadzą ołensy- 
wą na lerenia 11 prowinej, chińskich, O 
skali walk świadczy fakt, że wcjska Koumin- 
tangu straciły 200 tysięcy zabitych, rannych 
i wzięlych da niewoli. ledenaście armii — 
szlurmuja Kalgan, kłóry jesienią ubiegłego 
rcku wyzwolony zosłał spod okupacji je- | 
pońskiej przez wojska 8 armii ludowej. Po- | 
nad 1000 „Superlorłec" pażyczonych od 
Ameryki przez rząd Kouminlangu bombar- 
duje miasta chińskie. Wojna domowa pro- 
wadzona jest wbrew podpisanemu w słycz- 
niu ukladowi a przerwaniu wszelkich dzia- 
łań wojennych między wojskami Koumia 


| bieinice gwarancj; praw -ot;walelskich i | 
| 


się w Szanghaju bezpośradnia rokaw: 
JH 
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tangù a komunistycznymi. Wojna domowa 
prowadzona jest wbrew uchwałam przyję- 
łym na zzsji styczniowej palysznaj rady 
doradczej. Pogwałcc"e zostaly uroczysłe o= 


swobód politycznych dla całega m 
ch'ńskiago. Wszysłkia la fakly — pi 
„Prawda” — iwiadczą niezbicie, że obe: 
na wojna domowa, rozpęłana przez kola 
reakcyjne Kuomintangu, skierowana jesi mie 
ly frena AOTUN, Bla PAZAR 
ca'smu chńskismu spoleczañstwu demokra- 
łycznemu. 


Rokowania w Nsnkinie 
LONDYN (PAP). Agercja Raułera dona- 
si z Nankinu, iż w poniedziałek rozpoczęły 


Rozmowy angielsko - egipskie 


LONDYN (PAP). Agencja Reulera dono- 
si, ża premier egipski Sidky Pasza wysła- 
sował da minisirs Bevina pisma, w klórym 
sprecyzował główne punkly stanowiska 
swego rządu. Premier podkreślił, ze Egipt | 
damaga sią wycołania wojsk bryłyjskich w 
ciągu 2 lał, a nie 3, jak proponują bryłyj- 
scy eksperci wajskowi. Egipt obstaje przy 
tym, aby przy rawizji traktału bryłyjsko-e- | 
gipskiega z 1936 r. była uznana wladza e- | 
gipska nad Sudanem. Forma konstytucji Su- | 


danu proponowana przez rząd egipski, — 
przewiduje, że przedstawiciele Sudanu bę- 
dą zasiadać w parlamencia egipskim, a 
jednocześnie Sudan będzie posiadał swoje 
własna zgromadzenia ustawodawcze. 

Kola egipskie w Londynia podkreślają, 
ze © ilə premierowi Sidky Pasza nia uda 
sią osiągnąć parozumienia z rządem bry- 
tyjskim, uda sią on do Nowego Jorku, aby 
przedstawić Zgromadzeniu  Generalnemu 
Narodów Zjednoczonych sprawę Egiptu. 


Polityka wyłącznie amerykańska 


NOWY JORK (PAP). Były minister han- | 
dlu Henry Wallace oświadczył w sobotę, 
że po wysłuchaniu przemówienia ministra 
Byrnasa nabrał jaszcza wiąkszago prze- 
świadczenia, iż Slsny Zjednoczona muszą 
prowadzić politykę zagraniczną „wyłącznie 
zmerykańską”. Wallnce zaznaczył z zado- 
woleniem „ża zauważył w tym względzie 


| adifez: 


asu jego przemówienia, wygłoszone- 
ga w Ślel'garcia i wyraził nadzieję, że 
nister Byrnes zdaje sobie sprawę z tega, że 
naród amerykański dąży do sprawiedliwo- 
ści, da słosunków dobrosąsiedzkich oraz do 
trwalego pokoju na świecie. 


Tłumny udział niemców 
w wyborach samorządowych 


BERLIN (PAP). Doniesienia z różnych 
strel Berlina wykazują wielki udzial ludno- 
ścj w niedzielnych wyborach samorządo- 
wych w Berlinie. Nieklóra biura wyborcze 


spełniła już swój obowiązek. W innych 
sirałach procent jesł niższy, jednakże wielu 


podobnie będzie czekał z rozpoczęciem 
konfarencji do czasu powrołu z Paryża przy- 
wódcy parlii hkaralno-republikańskiej So- 
phyciesa Venizelosa, Venizelos był człon- 
kiem delegacji greckiej na Konferencję Pa- 
kojową. 


uprawnionych do glosowania pragnie złożyć 
głos wieczorem, gdy nie będzie już iłoku w 
biurach wyborczych. 


Wyniki w wyborach 
samorządowych w Berlinie 


BERLIN (PAP). Oficjalna wyniki wybo- 
rów samorządowych w Berlinie z 2.175 z 
pośród 2284 okrągów wyborczych, wyka- 
+= ra O amon para suca 
aamokrorycznë uzyskując 748.743 giosów. 
Partia  chrreści|jańska-demokralyczna otrzy- 
mała 491,916 głosów, socjalistyczna partia 
jedności 383.182 głosów, pariia libszalno- 
demokratyczna 182.071 głosów. 


pewne pezlępy © tez wie ministra Bynesm 


Wieści z kraju i świata 
KRAJE EUROPY 

MOSKWA (PAP). W obu izbach Rady 
Najwyzszaj ZSRR zakończona została dy- 
skusja nad budżetem na rok 1946. 

NORYMBERGA. W więzieniu norymbar- 
skim znajduja się obecnia 174 hilierawskich 
zbrodniarzy wojannych. 

BERLIN. Amerykańskie, lirancuskie į bry- 
łyjskie władze okupacyjne wpisały ogółem 
568 fabryk niemieckich na rachunek odszka- 
dowań dla aliantów. 

PARYZ. Franco zezwalił na powrół da 
Hiszpanii generałowi Kindelanowi, 

—Zwyżka cen wa Francji spowodowała 
akcją generalnej Konłerancji Pracy przeciw- 
ka ministerstwu gospodarki narodowej. 


POLITYKA MIĘDZYNARODOWA 
PARYZ (PAP). Przywódca komunistów 
chińskich generał Czu-En-Lai z delegałami 
Kuomintangu wznowi rokawanie pokojowe. 
RZYM. Przywódca socjalistów włoskich 
Piałro Nenni objął slanowisko ministra 
spraw zagranicznych w rządzia włoskim. 


NA INNYCH KONTYNENTACH 

LONDYN. W roku bieżącym grożbą 
śmierci glodowej abjąłych jest akoło 50 
milionów Chińczyków. Głównym powodem 
są powodzie. 

NOWY JORK, Eksporłowa - imporlowy 
bank Stanów Zjednoczonych udzielił Turcji 
kiedyłów w wysokości 25 milionów dolarów 


Pobory do 6000 zł 


Ministerstwa Skarbu przygotowuje no- 
welę przepisów o podalku od wynagro- 
dzeń. 


Znowalizowanie przepisów łych ma iść 
przede wszystkim w kierunku możliwości 
podwyższenia kwały wynagrodzenia, wol- 
nego od podatku, do 6 tys. zł miesięcznie. 


Wynagrodzenie niaznacznia podwyższające 
ię granicę byłoby opodałkowane w wyso- 
koicj 1 proc., po czym, podalek przy wyna- 
grodzeniu 10 tys. zł wynosiłby 3 proc., 
przy 15 tys. — 7 proc., przy 20 tys. — 10 
proc., przy 30 tys. — 15 prac. a 


dla unowocześnienie kolejnictwa į przemy- 
slu. 

LONDYN. Chińskia władze wojskowa a- 
reszłowały głowę rosyjskiego kościoła pra- 
wosławnega biskupa Wiktora. 

PARYZ. W wyborach miejskiej rady w | 
Nankinie*wezmą udział poraz pierwszy ko- 
bieły chińskie. 


wolne od podatku 


Zasada opodałkowania wynagrodzeń pa- 
riodycznych jest jeszcze przedmiołem dy- 
skusjh. . 

Ca się tyczy zagadnienia kumulacji, po- 
lagającdj na łącznym opodatkowaniu za- 
robków jednej osoby chociażby u kilku pra- 
codawców, lo zasada ła ma być ulrzymana 
jako sprawiedliwa. a 

Nieslusznie byłoby, gdyby pracownik, 
zarabiający w jednym miejscu np. 15 lys- 
zł był opodatkowany, pracownik zaš zara- 
kjający w irzech miejscach po 5 tys. zl., nie 
placił podatku. 


między przedstawicielam Kuomintangu ge- 
neralissimusem Czang-Kai-Czakiem | prry- 
wńdcą komunistów chińskich generalem 
Czg-FEn-Lai. W obradach uczesiniczy rów- 
nież ambasador Stanów Zjednoczonych œ 
raz pzywódcy chińskiej lig. demokratycznaj 
kióra dąży do osiągniącia porozumienia 
mięczy wszystkimi partiami chińskimi. 


Przegląd prasi 


Bukcy! morski. 
„Rzeczpospolila" w arh wslępnym „Ba- 
kcyl morski” omawiając sprawozdania z po- 
siedzenia Prezydium KRN 11 bm. delegata 
Rządu do spraw Wybrzeza inż, cug, Kwiat- 
kowskisgo pisze: 

„Wybrzeże i Śląsk uzupełniają się | ra- 
zem dopiero Iworzą jedną organiczną ca- 
łość gospadarczą. Śląsk — jak powiedz ał 
wiceminister Szyr w swej mowia wrocław- 
skiej — to jest produkcją, Wybrzeże — lo 
eksport i import, ła główna linia ołensywy 
naszaga handlu zagranicznego, co idzia w 
parze z walką o realizację Planu Odbu- 
dowy." 

Nawiązując do naszych asiągniąć czyta- 
my: 

„Każde sprawozdania z działalności De- 
legalury Wybrzeża staje się jakąś rewelacją 
gospodarczą. Kiedyś puścił inż. Kwiatkowski 
w świał slowo, iż ludzie na Wybrzeżu za- 
rażeni są jakimś bakcylem morskim, ca 
sprawia, że rzeczy wydające się gdzie in- 
dziej niamażliwe do asiągnięcia, na Wy- 
brzeażu są prosłe i naluralne, Wydaje sią, 
że łakie ujęcie odpowiada prawdzie. Za- 
danie postawione w końcu ub. roku przez 
plan państwowy polegało na iym, ażeby 
przeladunki w poriach Gdyni i Gdańska w 
r. 1946 osiągnęły 7 milionów łan. Tymcza- 
sem juz do końra września br. osiągnięta 
5,9 milionów fon, a do końca ioku osiągnie 
się 8—8,5 milionów ton, plan pańsiwowy 
zosłanie więc znacznie przekroczony. 

Dumni z tego, co się już dąkonała w* 
Polsce w krótkim czasie, kilkunastu miasię- 
cy, nie zamykamy oczu na ło, jak wiele 
jeszcze pracy mamy przed sobą. 


Na Zjazd da Warszawy. 

„Ziemia Pomorska” w związku z zbliża- 
jącym się lerminem mającego się odbyć 
910 XI Kongresu autochionów w War- 
szawia pisze: 

„Ziemia złolowska przygołowuje szcze- 
gólnie liczną delegacje. Przadsławiciela ta- 
go rejonu udadzą się da Warszawy za szłan 
darami organizacji polskich, jakia na tym 
terenie isiniały za czasów niemiackch. 

Na Kongres udadzą się równiaż delega- 
cje Kaszubów i Słowińców. Ta _ oslninia 
grupa, kłóraj resziki żyją jeszcze na terenie 
Pomorza Zachodniego, będzia niewątpli 
szczególnie gorąca wiłaną wa Warszawie”. 


Walki w Gracj 

LONDYN (PAP). Agencja Re: 

z Aten, ża w wiosce Vranlu poł 

slóp Olimpu wywiązała się w niedzielą for- 

malna bilwa między żandarmeria grecką a 

oddziałem partyzantów, zlożonym z 300 o~ 

sób. Walki Irmały 9 godza, 3 camda miw 

zosłało zabitych a 11 rannych. Polagło rów- 
nież 22 powslańców. 


Miedzy Salanikami a Kalkidike w polud- 
niawej Macedonii powslańcy urządzili +=- 
sadzkę na oddzial wojska grackiago, zabija 
jąc 5 żołnierzy i raniąc 5. Oddział parłyzan- 
łów wycafał sią, nia poniśslszy sirat- 

— 
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Zrzesz Kaszabska 


W 45 rocznicę procesu przeciw Filomatom Pomorskim 


Udział Kaszubów w ruchu o wyzwolenie Polski 


Na dzień 12 września rb przypadła 45 
rocznica słynnego procesu tł. zw. łoruńskie- 
go, który wirącil do lochów pruskich świat 
mledzieży studenckiej Pomorza 

Gdy germanizacyjny sysłem pruski wy- 
pieral z uczelni język polski powstaly przy 
gimnazjach zaboru pruskiego tajne kólka, 
w których polska młodzież qumnazjalna uczy 
ła się języka ojczysłego i dziejów swego 
norodu. Maciarzą łych kółek filamackich na 
Pomerzu była gimnazjum chałmińskia, skąd 
g-wełalv kólka w Brodnicy, Chojnicach, To- 
autiu, Wejharawie „u. 


Celem ujednolicenia nauki, wprowadze- 
nia jednolitych podręczników iłp- na cały 
zabór pruski powsłal związek p. n. „Czer- 
wanej Róży”, Kierownikanii jego byli aka- 
demicy. Związek dzielil sią na okręgi Zwią- 
zek Kól Pomorskich, w skład kłórega wcho- 
dzily łowarzysiwa w Chełm e, Brodnicy, — 
Chojnicach, Toruniu zorganzował delegat 
na Pomorze słud. med. Aleksande* Mark- 
wici, Związek wydał m. in. spis wydalonych 
z kół członków, aby zapobiec przyjęciu ich 
do innych kół. Spis ten stał się przyczyn- 
kiem do procesu toruńskiego. W gimnazjum 
w Sremia nauczyciel Falchnar przydybal u- 
ezina gimn. Domagalskiego. Rozpoczęło s 
śledztwo, kłórego ślad prowadził do gim- 
nażjum w Chełmie, Brodnicy i Torunia. 


Śledztwo zosłała uw enczone zeznaniam 
ucznia Barnarda Gończa, zmarłego w abo- 
4 koncentracyjnym ks. proboszczy = lux 
Zime pod Wejherowem, kióry też nadal 
swym nazwiskiem nazwę pracasowi: „(Gończ 
i towarzysze". Rozpoczęło sią śledziwo, ja- 
kie łylko mogły wymyślić zatineria i bazczel 
ność pruska. Wymuszano zeznania nod gre 
żbę lub czczemi obielnicami. Nikł nia zła- 
mat prócz kilku słabszych na duchu przy- 
sagi, jaką składal wsiępując do Towarzy- 
siwa. 

Sądzia śladczy odda! w ręca prakurało-. 
ri 90 podejrzanych o spisek, grożący bez- 
nieczeństwu państwa niemiekiego- Prokura- 
toua z tej liczby osadziła na lawie oskar- 
żonych 40 gimnazjasłów | akademików, 

W Toruniu przed izbą karną,  kłórej 
przewodniczył przywadca łoruńskiaj H. K, 
T, sędzia Grassmann, rozegra! się proces 
od dnia A — 12 września 1901 r. Na sied- 
m u długich ławach zasiedli oskarżeni. Spra- 
wadziła ich na nie przywiązanie do gleby 
ojczyslej, do wszystkiego, co polskie, ta 
polążna wiara, ze Polska znów pawsłanie z 


ALEKSANDER MAJKOWSKI (145 
SZteć i Drziqodć 
Remusa 


Bujercadło Kaszubskji 
(Posiępni vątk) 


sca! Mom ist, Le drevje są, 
ile „vode mov! nja vëzbel, jak 
te njamove ribkji v jezerza, A jak sę czego 
macniga nje napjiję i tuchen, nje zebleżę, 
ło v vejich waczach tu sę przemjenię V 
szura vodnigo. Dreżę cali wad zibu. lak nje 
wodiajom kąsk przi! wogniu, tej zdrevnje- 
ją, że będzeła mogła ze mja dele krajec. 

— Potcevi Trabal, — rzekł ksądąz į sce- 
skał mu rękę. — Bog cë zapłać za ^ile fa- 
tsg;i. Bjada będze, jak tu wogjiń rabjic, kjej 
1 brzegó piilują. 

— To też nje Irzeba iskjigo wogaja, be 
na njim volu wupiec. Nakładzele, Remus, 
sporo nich dravjannićn vęgli do pjecka v 
kuchnyi, a jô ja amuchaczem rozłclę. To 
njedó njiżodni łunë, B ceplo są stanje kol 
wognjiska, jak v pjekarnjiku. Jô sę na lim 
znaję.. Jegomosc niech dlo wułcenjó wo- 
czu nje zdrzi, jak jò zeblaką te mokra ru- 
chna z grzesznigo cela, a Remus mje wab 
łan czas v tich scanovich szafach viszukā 
kaval oekji abo kożucha, cobem so szlafrok 
zrobj. m 

V scanech jizbe za drevjannimi zostva- 
mi kralo sę file zchóvk, że ma jich dateth- 
czos navatk vszełkjich nje przepenelrovała, 


gruzów ; gorąca miłość do biednej į niesz- 
częśliwej ojczyzny jęczącaj w kajdanach 
niewoli. W oczach Prusaka było to siraszną 
zbrodnią. Imponująco wykonały szeregi lych 
mdadocianych patrjotów. Szlachełna duma oœ- 

" weze © iwiedomość, ża 
cały naród polski pałrzy na nich napelniała 
vice ich rzdością. Berlinika Volkszeitung 
omawiaiac proces wyrsziła sią o oskarżo- 
nych następująco: „Patrząc na oskarżonych 
rabiera się mimowoli i szacunku dla polskiej 
mlodzieży. Sędziowie, którzy mają wyda- 
uż na nich wyrok, musza w duszy przy- 
-roć_ ża dumnymi bv być mogli, gdyby py- 
sadali takich synów”. 

Obrona spoczywa w ręku adwokzia Wy. 
Czyńskiego z Brodnicy, który jest doradcą 
pia*nym swego syna Witolda. Obrońcą a- 
skarżonych był adwokat dr. Celichowski z 
szy pierwszy wojewoda pa 
znański. Jego płomienna mowa zroila głę- 
boke wrażenia na sędziach. 

Nadszedł wreszcie dzień 12 września r. 
1961, osfatni rozpraw. Trybuna przapełnio- 
na. Krewni oskarżonych, koledzy studenci 
Przedsławielele społeczeństwa polskiego, — 
wszyscy oczekiwali z niepokojem wyroku. 
Wreszcie a godz. 8-mej wieczorem ukażał 
ra na sali trvhunał. Przewodniczący agła- 


| 4% wyrok — siraszny, okrulny, niebywaly = 


dziejach kulłury. Za uczenie się dziejów aj- 


| czystych: sprawiedliwość pruska wirąciła 35- 


Bs skazańców do więzienia, dziesięciu naj- 
młodszym udziela nagany, resztę 15-lu u- 
walnia. Wrażenia okropne — kabiety pla- 
czą — skazańcy opuszczają spokajnia = 
lą — duma bije z ich aczu — oni pierwsi 
męczennicy sprawy polskiej na Pomorzu. Z 
malych drzewek wyrosły potężne deby, kiá- 


| ra podłrzymały polskość na Pomorzu. 


Na ulicy tłumy publiczności aż hen poza 
Rynek. Polacy chylą głowy przed przecho- 
dzącymi bohalarami. Pad ikjen 
posnika grupa E ASEw 
lnie piosenkę o kibiłca — pierwsza pada- 
ją łzy. 

Tarsz dopiero rząd pruski zaczął się zną- 
cać nad skazańcami, rozpoczęły się prze- 
¿ladowania i utrudniania im bytowania. W 
Chalmnie małurzystów odrzucona w przed- 
dzień egzaminu. Skazanych relegowaro £ 
gimnazjów, wszysikim odebrano upoważnie- 
== da jednorocznej służby wojskowej. Do 
najwięcej pokrzywdzonych nalaży m. in. 
Zelewski dzisiejszy dziekan | emerytowany 


Trąba ujadno povłorzoł, że lam sę nalaze 
muszą hułalkji dobri gorzołkji. Ale nam żo- 
dne jesz do ręku-nia vpadld, Za la nala- 
2iesma kjila każuchóv długjich + kroskjich. 
lak ja vzęl duži wovczi kożuch i skorzan- 
r. pas ala frąbe, Wob ten czas vegla sę 
roztolełę, że wad niich nasza kuchnia i 
taba nachopali sę cepłem. Trąba vicigną- 
vsze z kjeszinji butelkę, zeblekł makre ru- 
cove i wovjinął sę v kożuch, chłuren mu 
sgol do pięt. Tej pocignął roz i drugji z 
bulslkji, stcząsł sę i rzekł. 

— Tera jo le na tich drotach nad wa- 
em povjeszę moje ruchna do susza- 
jak*lo pevnje i nieboszczik krol jezora 
— bo nacuż be je mjol? — Tej jesz 
roz pocignę z li flach“, a mom nodzeję v 
Bogu. że krav moja sę wodgrzeje i nje bę- 
og taba. Ej, Remus, żebes it vjadzoł, co 
wéj druch vszelko słrzimac muszol, ia bes 
ia gvesno ząpłakoł, Als fera mja ju cepła. 
Pojma do -jizbł, a tl przgnjes varu, co so- 
Lje v nich gronuszkach po krolu jezara wu- 
vsrzeme ni ksężi harball, Ba to ja irunk 
dobri. 16 mom całą paczkę z Vejherova v 
Gorurku. 

V jizbje rozpakovol Trąba svoje pakunkji 
i vtdokeł z niich spori kam cukru, masła, 
kile Kjelbas i bochenk chleba. Naroszce 
podoł ksędzu barzo grubi į czężkji list, wo- 
vnięli va voskovane płatno, Vťdobivającē 
i= rzeczł, vezdrzoł jak Gvjozda v svojim 
kožuchu, chlerna dzecom na Godć prze- 
noszó podarunkji. 

Przelim chvalel i godoł: 

— iji ma nad krolavjonkę jezora! Kjej 
jm lrze dnji nazad zaszedi na Zoborć, ji- 


proboszcz Ryńska, kłóry uchodzić musiał za- 
granicę, gdzie przebywał lał 20 a dopiero w 
wolnej Polsce powrócić mógł w 1920 r. Ten 
sam los dzielili zamęczony w obozie kon- 
caniracyjnym Ks. Leon Borawski w Piecach 
i Ks. Antoni Węsierski obecnie proboszcz w 
Szadłowicach pod Inowrocławiem. Wszyscy 
są Kaszubami. Skazańcy rozprószyli sią po 
całym świacie. Pamimo wszelkich prześlada 
wań i ogromnega ucisku żaden za skazanych 
nie upadł, nie splamił swego honoru | w 
najciąższych warunkach życiowych silny na 
duchu umial słworzyć „sabia bytowanie. — 
Śmierć osłabiła w ciągu lat 45 bardzo sza- 
regi uczestników procesu. Z grupy chełmiń- 
skich lilomałów skazanych na więzienie w 
liczbie 26-ciu zmarło wzgl. zginęło z ręki 
siepaczy hiłlerowskich 18-lu iu takża tylko 
B-miu pozostało przy życiu a mianowicie: 
Ks. Józef Dembieński amer. profesor gimn. 
Aleksander Karczyński, obecnie w Ameryce, 
Konsłaniy Klin, inż. przy PKP Bydgoszcz, 
Aleksander Woźniacki Chojnice, Kazimierz 
Kruczyński Gdynia, Leon Pikarski Stężyca, 
pow. Karluzy, Ks. Antoni Węsierski Zzadło- 
wice pod Inowroclawiam, Ks. Faliks Zelewski 
dziekan i emer. proboszcz. Trzej ostatni są 
Kaszybami | synami ziem, kaszubskiej. 
Proces odbił się dalekim achem nia tyl- 
ko na całym Pomorzu, lecz i w calym świe- 
cie cywilizowanym. Polacy na Pomorzu 
wzięli się do nowej spolęgawanej pracy, a- 
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by w połopie garmanizacyjnym zachować 

jego polskość. Przywódcami ich byli ska- 

; zańcy, w kłórych sercach nigdy nia zagasła 
krzywda wyrządzona imr przez Prusaka, kó- 

ry sam stworzyl sobie swoich mi 

Minęły lała. „Kańczy sią wojna źwiałowa 

| — wybucha powstanie wielkopolski: — huf- 
ce powsłańcze prowadzą skazańcy w święły 

kój — blogosławia ich księża filamaci — a- 

"by polem w zwycięskim pocho ode- 
| brać znów Pomorze. Dziwne są Boskie zrzą- 
dzenia. Toruń, twierdzę tę, w klówj proces 

wirącił kwiat polskiej młodzieży do wię- 

zienia, odbiera prawie po 20-lu lsiach a 

i keon qeners a w -. d kJ 
na najwviszą kara ner Alaksande- *qark= 

| wicz, cz!niek W à 


sat g 


e © _ 


arei Pomorza, Pan Bóg nie ist r * zy ale 
sprawiedli» 

Kornie chvlą sie dzisiaj czola c= ** Pol 
ski przed pomorskimi bhałeraz zy 


ioruńskir=n, 


w chwilach niewoli pruskiej, w © 
dręki nia splamili honoru swego | w+/sako 
nieśli sztandar pe 

Piersi ich nie zdobią ordery 
ich po wsze czasy będa wvryia z 
skami w księgach narodu polskież 

Tym  bohałarom, 
gnańcom, jaka roormsj 
dzięcza Pomorze +: pierw: R 
nie polskości i x tem zwój powió” ra 
macierzysie — + Polska wolny dostęp da 
morza z oknem na caly Sss. 

— 


męczennikow 


Polska na międzynarodowym konkursie 


muzycznym 


WARSZAWA (PAP). Powróciła do kra- 
ju grupa polskich uczestników międzyna- 
rodowego konkursu muzycznego w Gene- 
wie. Muzycy polscy, jak wiadomo, uzyskali 
na konkursie szereg odznaczeń, przy czym 
spłewaczka liena [ewihska z Kalowie zdo- 
była najwyższą nagrodę w konkursie śpie- 
wu, 

Irena Lewińska jesi absolwentką kon- 
serwałorium krakowskiego, kłóre ukończy- 
ła na krótko przed wojną. Studiowała tam 
pad kierownictwem Marii Gajekowej. W r. 
1989 uzyskała słypendum na wyjazd da 
Wlech, jednak wybuch wajny wyjazd ten 
uniemożliwił. W okresie okupacji śpiewa- 
czka konłynuowała sludia pod kierowni- 
cłwem prof. B, Rpmaniszyna. 


scalo sę dzevczę barzo, że vama lu nja do- 
sianje jodła. Ale jak go dolegowac, kiej 


wod Zabór i wad Pląs piilują li zaloni i 
czervjani njeprzijocelal Chcel wonji ji vząc 
slrzelbę, ale zlękiE sę rovnak, kjej jim rze- 


kla, że jako jesta corką krola jezora, tak 
smjercą padnje, chło są wodvożi, Kjila z 
ryich jednak parzjęłała, ze z ji wajcam nje 
belo żartów, dak ieda są wumaujile, że ji 
st.zelbę wosłavją, kjaj przómovj, że sirze- 
lac nje będze, pokąd wonji będą pjilovac 
Glenka. Bo wanji vej szukają za jagoma- 
saè. Fo rebackjich vsach ju sę rozgodało, 
a musze? chlo z njich podsluchac, bo naszi 
bz żaaną miarą nje videle. 

shjadem kanąi na Zoborach, zaro pode- 
szeol do mje jadan ze szandarów, ale jaden 
z dich słarich, co mje znają i vjedzą, że va- 
nozę woda vs' do vse. Ten mje piłał: 

— A dokąd ło? 

— A do dom! — rzekę. 


| ca lim mje doł poku., Ale nocą ma 
wuradzeła z panną Klema — nje chca mje 
da głowi, żeba z nji miala bec pozdni 1n- 
ko bjałka złó, jak moja Trąbjinó — żebem 
zaszedł do Koscerskjich Vdzidz, abo do 
Czorlnć abo do Golunja i tam zadał sobje 
worądz z kjila rebnkami vodą do Vjela. Ba 
vjedzec vem trzeba, że wonji zakczele 
bór = ałe navełk podjeżdżac zabronjilë 
jażdżac na Glonk navetk panji tego wo- 
siruvu — ka ian woslicv suis co 46- 
rekckem. Vjarzą bo macko, ża lu je 
zalaconi, choc vas naleze żadną mierą 
megit. Ja zrobjił, jek ma sa z panna Kle- 
mę widbala, a v Kosca'skjich Vdzidzach 
nalozł jem trzech rebokóv i jednę bjalkę, 


w Genewie 


W rozmowie z przedstawicielem PAP J- 
rena Lewińska podzieliła się uwagami o za- 
kończonym w tych dniach konkursie genew- 
skim. Ogólny poziom konkursu był bardzo 
eyb: 


Z pobytu delegacji 

czechosłowackiej w Warszawie 

WARSZAWA (PAP). W piatek 19 bm. 
bawiąca w Warszawie delegacja czechosła- 
wacka z Dyrektorem Departamentu Współ- 
pracy z Zagranicą dr. Hofmeisirem złożyła 
wizyłę wiceminisirowi Kultury | Sztuki Kru- 
czkówskiemu. W czasie rozmowy poruszo- 
na była m. in. sprawa współpracy kultural- 
nej między obydwoma krajami. 


chłerni na termin sader, do Vizia jechac 
miele. Z njimi ja są zaro} v croge. Mo- 
je Irąbjenja va pevnja czulz. Miało la bez 
na pocechę vom, zakopaniim v tim krła- 
vfisku, v tm memsnea roiilim i cectim. A- 
le muzika mje scignęla zaruona sok nich 
pjilującich psów kęsich. A jak sę da nas 
dosłelć, tej jeden z niich, ca wemiol pa 
polsku, zaczął vrzeszczec: 

— Pocuż 18 trąbjił 

— Bom muzikańii — wodazvol jem. 

Na taką wodpovjedz won kąsk zgłu- 
pjol, iak za ja mogl na wodlev piłac” 

— A pocuż va strzeloła, kjej jb vojna 
sę skuńczela? Ti ludze łu jadą na larmin da 
Vjela ı pokażą vom nokoze. Mie ze sobą 
vzęle, bem sę prędzij da dam costał. 

Tak won wobezdrzoł nokoze, a tej mje 


poqrozeł: 

— TË płoszku njedovjinni! Gvesno jes 
irębjił na tich, co sę lam — i pokozot ręką 
na Glonk — załacil”, Ala dokazac ja ce 


łego nji mogę i cę puszczę! Bo dla dich 
łam fak a lak ju nii ma ralunku. Bocz, za 
dva dnji a nepozdnii za tze, nadińdą dva 
vjelgji kanonć, chlernimi ma ten przegrza- 
szoni wostrov vóyracema na rąba. Chocba 
, wanji są łam trze pjętra głęboko v zemji 
| zalaciló, ma jich wekurzema, jak kralov. 
Bivszë na początku ti przigoda dobriga 
ducha, nje lechom sę w*rzasł, jak mja nen 
miech łoju wa nich kanonach spomnjoł. 
lak ve meslice, jagomosc? Cze wonji be 
są na takji gvołł wodvożili? 
Ala ksądz sę smjot. 


(Postępni wątk) 
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£rzasz KaszSbskó 


Na Ziemi Kaszubskiej 


Pogrzeb ofiar Piaśnicy 


WEJHEROWÓ. Pa odnalazieniu szcząłek 
zamordowanych w Piaśnicy miasta spoczęła 
w kirze żałoby. Wielka liczba rozklejanych 
klepsydr świadczy o smutnych uraczyslo- 
ściach pogrzebowych radzin. Pojadyncze 
chowanie w gronie najbliższych. słabym 
echem odbija się w szerszym społeczeń- 
stwie, — ło jest uważam zbył lakkia trak- 
łowania bohaterów Piaśnicy. P. Z. Z. winien 
lułaj porozumieć się z rodzinami, by cho- 
wanie odbyło się wspólnie jak wspólnie ich 
mordowano. Tu wchodzą przecież w grę 
wspaniała momenty i świadectwa paši 
cenia i ofiary dla idei umiłowania ojczy- 
zny — moment wychowawczy młodego po- 
kolenia. 

Toleż pięknym był dzień niejako mani- 
lastacja i skromne spłacenie długu wdzięcz- 
ności jaki zaciągnąliśmy wobec Piaśnicy, 
pogrzeb 5 ofiar wczoraj we włorek, lana 
Pawlaka, sekr. Zarządu Miejskiego, Macie- 
jawskiago, naucz. Zakładu Głuchoniemych. 
Cieślickiago, emer. nacz. Urzędu Paczło- 
waga, Tealila Naczka, urzędnika Państwo- 
wego Gimnazjum, lana Karwacza, kier. 
szkoly z Donimierza. 

Zarząd Miejski uczcił swego pracownika 
delegacją z Burmistrzem i pawiłalną mową 
nacz sekretarza Kaczykowskiego. Uczciło 
Gimnazjum swego ważnego przez mowę 
b. ayr. Zianiszewskiego | wzruszające od- 
danie osłałniaj przysługi przez uczniów 
noszących trumnę do grobu. Tak samo 
Poczławcy i Głuchoniemi. 

Nie zapomniało o swym długu spole- 
czeństwo i delegacja szłandarowa lowe- 
tzysiw, młodziażl Kto jadnak zapomniał o 
swym obowiązku najświęłszym, ten który 
winian nadać takim uroczysłościom wyraz 
narodowej manifestacji — brakował czyn- 


nik państwowy, któryby był reprezeniowany 
przez delegata, bodajże jednym stówkiem 
żegnającego jednych z najlepszych synów w 
imieniu tej Polski, która żyła i klóra musi 
| żyć. To jeden bolesny zgrzył, którego nie 
| zagluszą żałobne pienia ani werbel, ni or- 
kiesłra. Czyzby miejscowe władze nie miały 
swego delegata? 

Społeczeństwo jednak nie zapomina i 
czci swych bohałarów jak może, jak najser- 
deczniej. 

Na pokrycie kosztów Piaśnicy ofiarowały 
Fabryka Krzeseł w Gościcine 305 krzyży 
warlości 65 tys. zł. Państwowe Tailaki, F-a 
| Markowski, tariak, po 2 m3 drzewa, Wy- 
dział Drogowy doslarczy drogowskazy i 
wskaźniki ariąłacyjna w Piaśnicy. P. Z. Z. 
w związku z polrzebą oplałowania 27 gro- 
bów ma zapotrzebowanie na drzewo da 
opłałowania 850 m., z klórega metr kaszlu- 
je około 200 zł, łączne koszły opłołowa-t==mmw. 
nia wynoszą okolo 170 lys. zł I prosi o tę 
men 


Łańcuch składek. 

Pracownicy Państwawaj Drukarni w Wej- 
herowie na apel „Zrzesze Kaszebskji” z u- 
rządzonaj 2 inicjatywy kier. drukarni p. 
Grabarka skladek wpłacili do Redakcji na- 
szej na fundusz Piaśnicy kwołę 1310 zł. Jest 
to czyn godny naśladowania wszystkich in- 
Stylucyj i firm dając pole do sziacneinej 
rywalizacji. Jako nastepny zakład 1 ogniwo 
w lańcuchu skladek Drukarnia Państwowa 
wzywa łabrykę Odziaż w Wejherowie. 

Żawiadamiamy, że Zw. Zachodni przy- 
gołowuje dokładny spis ofiarodawców, kió- 
ry zoslania opublikowany na łamach nasze- 
go pisma. Również wplywające skladki z 
lańcucha będziemy publikowali pod „Łań- 
cuch składek na Piaśnicę”. 


Zjazd autochtonów województwa gdańskiego 


Dnia 20 bm. w 25 rocznicę zawiązania 
się Polskiego Związku Zachodnicco odbył 
się w Gdańsku Zjazd i Kongres auluchło- 
nów-Pplaków województwa Gdańskiego. — 
Zjazd rozpoczął się wysłuchaniem Mszy św. 
w Bazylice św. Mikołaja, po czym uczeslnicy 
wzięli udział w akademii odbyłej w stoczni 
Nr 1. 

Kongres otworzył wicaprazydenł miasta 
Gdańska Fr. Chudoba, prezes Zarządu O- 
kręgowego P. Z, Z., wiłając wojewodę gdań 
skiego inż. Sł. Zrałka, przedsławicieli insty- 
lucyj państwowych i samorządowych, parłyj 
polilycznych autochłonów z Ziam Qdzyska- 
nych, delegatów i gości. 

Mury Gdańska gościły aułachłonów ze 
ziemi malborskiej, Kociewą i z powiatów 
Kaszub. Miejscowi aulochłam byli bardzo 
licznie reprezeniowani. 

Prazes Chudoba przedstawił dzieje P. 
Z. Z., jego zacząłki w Związku Obrońców 
Kresów, który przekszłałcił się w PZZ. O- 
brazując polilykę Polski w stosunku do 
ziem nadgranieznych podkraślił, że abfifo- 
wala ona w całej swej histori w wie!a błę- 
dów. Zjazd ma okazję do zrewidowania 
naszego stosunku do tych problemów. 

W imieniu ludności aułachłonicznaj — 
przemawiał poseł na sejm gdański, Broni- 
sław Budzyński. 

Liczymy na Was. 

Z kolai wyglasł przemówienie woje- 
woda gdański inż. Zralek: 

„Tysiące mogił rozrzuconych po calym 
świecie, Lenino, Tobuk, Cassino, płonąca 
Warszawa, miny Gdańska znaczą szlak, 
którym szła Polska do wolności. Morze lez, 
krwi, ogrom niedoli, bezrobocia, więzień 
znaczy drogę, po której uparcie szła Pol- 
ska, aby zniszczyć podstawy wyzysku. Nad 


ruinami miast, wsi, zniszczeniem materjal- , 


nym i moralnym człowieka nie stanęliśmy 


WYDAWCA: Spółdzielnia 


z założonymi rękami. Staneliśmy do odbu- 
dowy. Przy odbudowie tej nad brzegami 
Bałtyku z troską, wiarą 1 zaufaniem pa- 
trzymy na Was. 

Wam zawdzięczamy prawo nasze da 
tych ziem. 

Wiemy, ze jeszcze nie jest u nas do- 
brze, że jeszcze dużo czasu upłynie, nim 
Polak Polakowi będzie bratem, a Ojczyzna 
Wszystkim dobrą matką. 

W walce o prawa, sprawiedliwość, spo- 
kój, granice, przyszłość nie pragnącego 
wojny społeczeństwa, liczymy na was i 
wierzymy, że się nie zawiedziemy." 

Po przemówieniu Wojewody odczyłano 
rezolucją. Przedstawiciel Polonii Gdańskiej 
p. Belwar odczyłal ślubowanie aulochto- 
|. 

Po tej części uroczysłej odbyla sią kon- 
ferencja delegatów, na której w obecności 
Wojewody Gdańskiego, byla możność pa- 
ruszenia różnych kwestii į bolączek za siro- 
ny aułochtonów. 


Komunikują, że... 


GDAŃSK. Los zbiorów muzeum gdańskie- 
go. Ważne dla prehistorii Pomorza zbiary 
muzeum gdańskiego, zdaje się, częściowa 
ocalały, Przeważna ich ilość ulegla znisz- 
czeniu pod gruzami domu, okazuje się je- 
dnek, że przed opuszczeniem Gdańska hit- 
lerowcy wywieźli do majątku Przyjaźń w 
pow. karluskim 45 skrzyń z cenniejszymi 
zbiorami | istnieje nadzieja, że sią tam od- 
najdą. 


— Gdynia przygołowuje się do uczcza- 
nia ofiar Piaśnicy. W związku z adnalezie- 
niem między ofiarami Piaśnicy znacznej ilo- 
ści obywaleli Gdyni 1 okolicy — miasta 
Gdynia przygotowuje się do uroczyslego 
złożenia przewiezionych szcząlek na miej- 
sca wiecznego spoczynku. 


BOLSZEWO. Uroczysta Pierwsza Msza 
św. W związku z przejęciem kościoła po- 
ewangielickiago odbędzie sią w Balszewia 
pierwsze uroczysła nabożeństwo, które od- 
prawi ks, adm, Maksymilian Adrych. Akt 


WEJHEROWO. Odbyły w sali p. Leona 
Prusińskiego niedzielny wieczór muzyki we- 
kalno - instrumentalnej miejscowego Tow. 
Śpiewu „Chór Kościalny* z współudziałem 
orkiestry z kawiarni „Bałtyk“ pad kierawni- 
clwem Mariana Grzybowskiego i miejsco- 
wych muzyków pp. Mariana Ponia, Ponnki 
Pawla i Nadolskiago Fr., był dla wajhero- 
wian prawdziwą atrakcją, uczią. „Chórem 
Kościelnym" w skladzie mieszanym dyrygo- 
wał zasłużony sprzed wojny jega dyrygant 
p. Kurowski. „Chór Kościelny", jak nam 
wieczór muzyki z przyjemnością pozwala 
siwiardzić, z dnia na dzień przezwycięża 
braki spowodowane okupacją. Niewątpliwie 
jesl to zaslugą nie lylka dyrygenta, 
członków, kłórzy pajęli znaczenia pieśni i 
ję kónitowalk: 

Wysłępy były poprzedzane 
wsłąpnym, wygłoszonym przez p. Mariana 
Pohla. Usłyszeliśmy o pracy i działalności 
placówki kulturalnej è jego niezmordowa- 
nych kierawników. Kło w podobnej służbia 
przetrwał młodość i dożył się starości, ten 
maże powiedzieć jaką ofiarę trzeba złożyć 
na tym odcinku, by zakwiłł kwiat. wonny 
i urosła drzewo smacznego owocu. Mówca 
skreślił sylwełki długoletniego prezesa chó- 
ru Andrzeja Stróżyńskiego, zabilego przez 
hitlerowców, wspomniał wdzięcznie o zmar- 
lym niadawno prezesia Augustynie Wesl- 
phalu, wspomniał zasłużonych nesterów 
śpiewactwa okoła 70-letniego członka Rut- 
kiewicza, Kralawską. Kierowniciwo dzisiej 
sze umie uczcić pamięć bojowników kullu- 
ry. uczciła ich godnie poświęcając im len 
wieczór. Na podium w gustownej dekora- 
cji z symbolem śpiewaków, lirą, umieszczo- 
na portret Siróżyńskiego, w pierwszym rzę- 
dzie ra miejscach hanarowych w oplacio- 
nych krzeslach zasiadli honorowi członko- 
wie nasłarzy śpiewaciwa, kłórym po słowie 
wslępnym Zarząd łowarzysłwa wręcza dy- 


slowem 


UNIEWAŻNIAM zgubiony dowód kole- 
1 jowy Nr. 018.891 na nazwisko Bielawa Pa- 
, wel, Reda, pow. morski. (441) 


| UNIEWAŻNIAM zgubiona» słała za- 
świadczenie rehabilitacyjne i kartę rejestra- 
cyjną RKU Gdynia na nazwiska Dąbrowski 
Roman, Połchowo, pow. morski. (433) 


UNIEWAŻNIAM skradzony dowód ko- 
| lejowy Nr. 55028 na nazwiska Bogalacka 
Leokadia, Wejherowo, pow. morski. (434) 
uisakddaczpaszca(acaunAdANU 
i UNIEWAŻNIA się zgubione słala za- 
świadczenie rehabilitacyjna na nazwisko 
Szlas Anna, Gościcino, pow. morski. (422) 


| UNIEWAŻNIAM zgubiona tymczasowe 
zaświadczenia rehabilitacyjna na nazwisko 
| Baike Wiktor, Donimierz, pow. morski. 


Redaguje Kolegium: 
Wydawnicza „Zrzesz Kaszebskó 


Ignacy Szułanberg, 


Poszukuję od zaraz 


| dwóch uczni malarskich 


Rynkowski Zygmunt, mistrz nielarski 
Wejherowo, Mickiewicza 1 


UNIEWAŻNIAM zgubione słałe za- 
świadczenia rehabililacyjne, zaświadczenie 
| RKU i inna dowady. Naczk Paweł, Rumia, 
| pow. morski. (440) 


UNIEWAŻNIAM zgubiona tymczasowe 

i zaświadczenia obywałelskie na nazwisko 
| Szroeder Maria, Rybno, pow. morski. (437) 
' - ZNALEZIONO stała zaświadczenie reha- 
| biliacyjne na nazwisko Rhode Pelagia z d. 
, Dawidawska; da odebrania w Administracji 
„Zrzesz Kaszebskó”, (438) 


| 


lan Rompski, lan Trepczik, lózet Gniech. 


Wieczórśpiewuimuzyki 


połwięcenia odbędzie się o godz. 10-tej 
pa czym odprawiona zoslanie Msza św. z 
kazaniem, które wyglosi prowincjał OO. 
Pijarów z Krakowa. 

Ludność kałalicka z okolicznych wiosek 
będzie miała swój kosciół, co bedzie dla 
niej wielkim ułatwieniem w zaspokajaniu 
potrzeb religijnych. . 


— BAZAR W BOLŁSZEWIE. Na cele do- 
braczynne tut. „Cariłas” urządza Bazar w 
niedzielę popołudniu. Społeczeństwo miej- 
scowa winno wesprzeć jak najdalej szla- 
chełną imprezę. 


LĘBORK. Specjalny Sąd Karry w Gdań- 
sku na sesji wyjazdowaj w Lęborku rozpa- 
trywał sprawą Edwarda Wlościańskiega, o- 
skarżonego o to, ża jaka pielęgniarz szpi- 
ialny į „kapa” obozu w Stutthofie znęcał 
się nad wiązniami bijąc ich, kopiąc i du- 
sząc. Przewód sądowy oblilujący w drama- 
łyczne zeznania. świadków, b wiążniów 
Słułthofu, w całaj pelni udawodnił winę o- 
skarżonego. Specjalny Sąd Karny skazał 
zbrodniarza na karę śmiarci. 


plamy członków honorowych. Za zmarłych 


przyjmuje dyplomy Walerianna Pohnkowa, 
córka Słróżyńskiego ı lan Wesfpiial, syn 
zmarłego lyna. 


Publiczność z udzialem naszego Ducho- 
wiaństwa tym razem dopisała wypełniając 
po brzegi saię. 

Sam program składał sią z 4 częfci do 
borowych ulworów wykonany ogólnie bar- 
dzo dobrze. Po uwerturze „Bohalerom™ 
Kurpińskiego i Bartkiewieza w wykonaniu 
chóru w towarzystwie orkiestry słuchacze 
wprowadzeni zostali w piękny świał muzyki 
i śpiewu. Na szczególne podkraślanie za- 
sługuje z kwarłetu solistów utwór Lachma- 
na „Ostatni Mazur", „Zdrowaś Maria” 
(Luzzi) i „Pogrzeb Kościuszki” (Ujejski 
Szczyński), Polonez A-Dur (Chopina) wyko- 
nane przez chór z ławarzyszeniam arkiestry, 
Chór wywiązał się znakomicie, dając slu- 
chaczom przeżycie skali uczuć į kogactwa 
tonów utworów lakich jak Polonez. 

Entuzjazmu udzieliła publiczności część 
druga — Nasze dzieci koncertują. 10-letni 
bracia Kurowscy swym Marszem woln 
na fortepianie na czlery ręce wykazali ni 
tylko umiejętność ale deskonale odczucie 
piękna muzyki. Tak samo Stanislaw Pohl lat 
14 wykonał swoje „Tańcząca palce" na 
akordeonig. Danusia Więkówna lał 15 w 
„Menuecia Paderewskiego" odkryła słucha- 
czom rąbek swego taleniu iak pod wzglą- 
ak i głębok. odczucia utwo- 
ru. Przepiękny menuet nie zaznał u wyko- 
nawcy uszczerbku, ale przceiwnieł Część 
Ill io muzyka orkiastry p. Góralczyka. Zna- 
na nam już orkiestra i tym razem zdobyła 
sabie szczere uznanie publiczności. Na 
wyszczególnianie jeśli chodzi a freść i jej 
oprawą muzyczną zasługują i niewąt- 
pliwie radowały į były żródłam wzruszeń 
z tago świała, gdzie nad łzami i bólem 
dnia króluje zawsze słońce, radość życia 
czysta, piękna jak kropelka rosy, — fantazja 
Traviata" — Verdiego, solo skrzypcowe 
Czardasza, Montiego w wykonaniu Góral- 
czyka, Walc koncertowy „Francois" — Ka- 
rasińskiego i Wiązanka melodii z opr. Gó- 
rwcyęko 

Finałem i symbolem zwycięstwa nad u- 
trapianiami życia, podkreślenia siły i pięk- 
na pieśni byl wodewi| z śpiewam p. t. „Sło- 


wiezsk”. Wykonawcy wywiązali sią dobrze 
ra soyd sit 
Program, jeśli chodzi a Wieczór mu- 


zyczny, był nieco za obszarny. To oczywi- 
ście nie obniża poziomu, ale w przyszłości 
nalaży o tym pamiętać, W imprezach kul- 
turalnych decyduja zawsze pewien umiar- 
Kierownietwu | wykonawcom należy się 
pełne uznanie, kłóre zostania nagrodzone 
poparciem takich wieczorków. Czekamy! (s) 


*. ADRES ADMINISTRACJI. Wejherowa, Rynek 7, Skrzynka Focziewa 30, Telefon Nr. 68. 


PRENUMERATA: Pocztowa į pod opaską miesięcznie 40.— zł. Prenumerałę pocztową neieży zamawiać od 1—15 każdego mies. na następny miesiąc. Pad opaską na miej- 


seu w Administracji lub przekazem pocziowym. CENA OGŁOSZEŃ: drobne za wyraz Bzł, najmniej 10 wyrazów. Tłusły druk 100 proc. 


więcej. Ogloszenia reklamowe za 


tekstam 15 zl za 1 mm szpalły. — Adminisiracja nie przyjmuje odpowiedzialności za terminowe ogloszenia. 


Tłoczena w Drukarni ped Zarządem Państw ewym w Wejharawie. 


W-02493 


